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Markos zarządził wybory 


na terenach wyzwolonych spod okupacji faszystów 


PARYŻ PAP. Agencja „Hellas Press“ 
powolując się na informacje, uzyskane 
drogą radiową z kwatery głównej armii 
demokratycznej, donosi, że na terenach 
zajętych przez greckie siły oporu odbyły 
się wybory do ludowych rad administra 
cyjnych. 
& e 2 

RZYM PAP. Jak donosi dziennik „Elef 
teria'; grecka armia demokratyczna przy. 
stąpiła do budowy w Epirze własnego 
lotniska. 


w... 
PARYŻ PAP: Grecka agencja’ praso- 

wa „Hellas Press“ donosi o dwi nowych 

sukcesach armii demokratycznej, 

W Grecji północnej na odcinku Kardi- 
ca (Tesalia) oddziały rządowe zostały 
zmuszone do odwrotu pod naciskiem sił 
partyzanckich, pozostawiając na placu 
boju znaczne ilości sprzętu wojennego. 

W Grecji środkowej jeden batalion 
wojsk rządowych został rozproszony, a 
drugi otoczony i rozbrojony 

W ręce partyzantów wpadły plany no 
Zyd YACYMODNAAKOAŁY NANA 


Konsultacja u Ramadiera 


PARYŻ PAP, Premier Ramadier przy 
jat w sobotę członków izby reprezen- 
tantów, badających sytuację gospodar- 
czą Europy z Johnem Taberem na czele. 
Taber — jak wiadomo — jest przewod- 
niczącym komisji budżetowej kongresu, 
od której decyzji zależy w dużej mie- 
rze pomoc USA dla państw europejskich. 

Jakkolwiek nie opublikowano oficjalne 
go komunikatu o przebiegu rozmów, w 
kołach poinformowanych twierdzą, że 
premier Ramadier zapoznał kongresme- 
nów amerykańskich z opracowanym osta 
tnio planem odrodzenia finansów fran- 
cuskich oraz wyjaśnił, w jaki sposób re 
alizacja tego planu wiąże się z amery- 
kańskim programem pomocy. 

Tegoż samego dnia w godzinach wie- 
czornych kongresmeni amerykańscy od- 
byli konferencję z ministrem finansów 
Schumanem oraz ministrem spraw za- 
granicznych — Bidualt'em 


Strajk w Paryżu 


ma się rozpocząć dzisiaj 
PARYŻ (Obsł. wł.) Związek pracow- 
ników komunikacyjnych zakomunikował, 
że o ile do poniedziałku w nocy minister 
pracy nie uczyni zadość ich żadaniom — 
w sprawie podwyżki płac w Paryżu — 
rozpocznie się strajk pracowników kolei 
j'odziemnej i wszystkich innych środków 
munikacyjnych. 


na Ofensywa“, 


Į wej ofensywy przeciwko armii demokra | nie sądów wojskowych w Atenach oraz 
tycznej, oznaczone szyirem „Błyskawicz | zaostrzenie środków 


bezpieczeństwa w 
związku z pojawieniem się w dniu 9 bm. 


RZYM PAP. Minister bezpieczeństwa | oddziałów powstańczych w odległości 13 
publicznego Rendis zarządził wprowadze | km. od stolicy Grecji. 


Rezolucja KCPPR 


w sprawie narady 9-ciu partii 


WARSZAWA. W sobotę 11 bm odbyło 
się w Warszawie posiedzenie plenarne 


| KC PPR z udziałem licznych terenowych 


działaczy partyjnych. Sekretarz general 
ny KC PPR tow. Gomułka - Wiesław — 
złożył na tym posiedzeniu sprawozdanie 
z narady 9-ciu partyj marksistowskich, 
która odbyła się w Polsce w końcu wrześ 
nia. 

Po referacie tow. Gomułki - Wiesława, 
rozwinęła się ożywiona dyskusja, w wy- 
niku której uchwalono jednomyślnie na- 
stępującą rezolucję: 

„KC PPR przyjmuje do zatwierdzają- 
cej wiadomości sprawozdanie z narady 9 


partyj I stwierdza, że powołanie Biura In 
tormacyjnego w Belgradzie i deklaracja 
narady wskazują jedynie skuteczną dro- 
gę w walce o pokój i suwerenność na- 
iodów przeciw agresji imperialistycznej. 

KC PPR stwierdza, że w obliczu za- 
dań, które stoją przed partią, wytyczne 
ząwarte w referacie tow. Wiesława na 
plenum KC powinny być realizowane 
przez wszystkie ogniwa organizacyjne 
partii, wzmagając ich aktywność w wal- 
ce z reakcją i skupianie sił demokratycz 
nych w imię rozwoju i trwałego bezpie- 
tzeństwa Polski Ludowej. 


|ZSRR 
Polska 
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Prezydent i Marszałek 


w Poznaniu 

POZNAŃ. W dniu wczorajszym p”zybyll 
do Poznania Prezydent RP — ob. Bo'oslaw 
Bierut i Marszałek Polski — Michał Rola = 
Żymierski, by wziąć udział w uroczystości wrę 
czenia pułkowi piechoty sztandaru, ufundo 
wanego przez mieszkańców Poznania. 

Uroczystość połączona była z promocją off 
cerów broni pancernej i wojsk spadochrono- 
wych. 

Do zebranych tłumów wygłosili przemó- 
wienia Prezydent Bierut oraz Marszałek 2y- 
mierski, 


Sprawa Indonezji na martwym punkcie 


Í o e E O L E r T a a aaa 
Upór delegacji amerykańskiej przediuża dehaty Rady Bezp eczeństwa w nieskończoność 


NOWY JORK (PAP). Na sobotnim posiedze- | skich na pozycje, 
niu Rady Bezpieczeństwa wznowióno dysku- 
się nad rezolucją radziecką, żądającą wyco- 
oraz indonezyj- 


fania wojsk holenderskich 


= A 


zajmowane przed rozpo- 
częciem działań wojennych. 

Delegat polski dr. Suchy poparł w całej 
rozciągłości rezolucję - radziecką, 


[EX polka 


„Konstruktywna praca” w ONZ 


poddając 


jednocześnie krytyce stanowisko delegacji 
amerykańskiej, która odmówiła uznanią 
słuszności zaproponowanej we wniosku. rav 
dzieckim zasady, mimo, że Stany Zjednoczo< 
ne zasadę tę stosowały w przeszłości kilka 
krotnie. 

Dr. Suchy przypomniał, że Ameryka, ofia« 
rowując swoją mediację w sprawie między 
Nikaragua i Honduracem w roku 1918 oraz 
między Guatemala a Hondurasem w roku 
1919, zażądała w obu wypadkach, aby agresor 
wycofał swe wojska ma pozycje wyjściowe. 
Mówca przytoczył dalej, iż zaledwie przed 
2 miesiącami na konferencji w Rio de Janel- 
ro Stany Zjednoczone p.parły wniosek Ko< 
lumbii, w myśl którego odmowa strony ata« 
kującej wycofania swych wojsk byłaby 
uznana za dowód napastniczych jej in'encjł. 
Delegat polski stwierdził, że io, co było słusz= 
ne w Rio de Janeiro, jest również słuszne w 
Lake Success. 

Przedstawiciel Australii, oświadczając, że 
wniosek radziecki jest „niepraktyczny*, za« 
proponował ze swej strony rezolucję korpro« 
misową, zalecającą wycofanie wojsk obu 
stron conajmniej o 5 km. od miejsca, w któ- 


rym znajdowały się 1 sierpnia, tj. w chwili, 
gdy Rada Bezpieczeństwa wydała rozkaz za« 
przestania działań wojenrfych. 

Aleksander Cadogan w imieniu Wielkiej 
Brytanii sprzeciwił się przyjęciu propozycji 
australijskiej i zaproponował, aby 3-osobowa 
komisja arbitrażowa Rady Bezpieczeństwa! 
która w chwili obecnej znajduje się w dro= 
dze do Indonezji, oraz komisja konsularna, 
prowadząca już tam dochodzenia, wspólnie 
wytyczyły tymczasową linię demarkacyjną 
„możliwie jak najszybciej", U 

Żadna ze zgłoszonych propozycji nie uzy4 
skała aprobaty większości członków Rady 
Bezpieczeństwa. 

Następne posiędzenie Rady odbędzie się we 
wtorek, 
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CZYTELNICY: 


Nie trzeba gro sadzić kilkudziesieciu kuponów! 


WYSTARCZY WYCIĄC NAS KUPON PREMIOWY zamieszczony obok, wy- 
pełnić czytelnie i przesłać "o Rerakcji naszego pisma w ciary trzech dni. 


Już w czwartek dowiemy sie kto wygrał KAPELUSZ DAMSKI LUB MĘSKI, 
ścimy KUPON NA TOREBKĘ DAMSKĄ SKORZANĄ. 


Chaos i nedza w Chinach 


oto skutki rządów dyktatorskich Czang-Kai-Szeka 


é Dl 13.1 
1847 r. 


KUPON PREMIOWY 


Imię i nazwiske __ 
Adres 

Zakład pracy 
Wyciąć 1 przesłać da radakci 


NOWY JORK (PAP). Przebywający obecnie | ny sformowania rządu koalicyjnego. Opisu- | się do odbudowy gospodarczej Chin i ich de- 
w Nowym Jorku jeden z najsta jąc nieudolność obecnego rządu, mówca za-| mokratyzacji. Z tego powodu gen. Hsiang 
wybitniejszych dowódców chińskich, gen. | znaczył, że — jego zdaniem — żadna pomoc| wypowiedział się przeciwko pomocy ekono- 
Feng Yu-Hsiang, ostro zaatakował na kon- | udzielana obecnemu rządow+ nie przyczyni | micznej USA dla Chin. 

'erencji prasowej Czang-Kai-Szeka, oświad- 


zając, iż on i jego reakcyjne oto: 
ej pełni odpowiedzial: 


enie są w 
za obecny chot w 


Kulisy usunięcia Shinwella 


e ścisłego gabinetu przez Bevina. 


Chinach. Stwi! że nie wierzy w moż- 
twość zwycji ng-Ka zeka nad ko- 
mistami, gen Hsiang podkreślił, iż przy- 


xódeta Kuomintangu sabotował wszelkie pla- 


mm - LONDYN. PAP. Brytyjski minister Ema-| miałem możność znacjonalizówania 2 wiel- 
Przed wyborami |nuei Shinweli oświadczył w dniu wczoraj- | kich galeri przemysł oraz powołania do žy- 
szym, że przeniesienie ge ze stanowiska mi- | "i3 Państwowego mrzędu węglowego i za- 

Pr ezvcienia USA nistra opału na stanowisko ministra wojny, | TAGS elektrowni brytyjskich 


Stwierdzając, że nie chciał, wbrew wszel 
kim prowokacjom, lać wodę na młyn swych 
przeciwników politycznych. Shinwell zazna- 

| czył, że jako lojalny członek Labour Party, 
musiał postąpić tak, jak od niega żądano. 


Faszystowskie wybryki w Chile 


wskutek czego nie wszedł w skład ścisłego 
gabinetu — nie nastąpiło z jego wyboru. „Był 
bym szcześliwy — powiedział on —gdybym 


mógł póz zdzie 


LONDYN (Obsł. wł.) Jak donoszą 

zyngtonu w Stanach Zjednoc: JARE 
zpoczęła się już akcja w związku z wy 
orami prezydenckimi, jakie odbęd 
w przyszłym roku. Ze strony republika- 
nów coraz bardziej forsowane jest wysu 
niecie kandydatury gen. Eisenhowera 
Dla poparcia jego kandydatury w 18 sta 


Ww. 


tać w ministerstwie opału, 


SAR a EMAIN IAS LONDYN (Obst. wł) Rząd radziecki wy- ostrzelania ambasady ZSRR jest wynikiem 
basally a dy. RA ne przez | stosował protest do rządu Chile w związku | nieokiełznanej propagandy antyradzieckiej 
miejscowe oddziały partii rept ej. | z ostrzelaniem z przejeżdźającej cię: 


i x PARC 3 
A err R S E ATE i | w Chile, na którą rząd chilijski nie uważa za 
go. Wręczając protest ambasadorowi Chile w | Stosowne reagować, Wobec powyższego rząd 
Moskwie, radziecki wiceminister spraw zagra | ZSRR ąda przeprowadzenia natychmiasto- 
nicznych ZSRR Malik oświadczył, iż fakt | wego dztwa 1 surowego ukarania winnych. 
EEVEE EEE EBEE EDETEN EEPE BENE EEIEIEE T 


Niemniej jednak dotychczas gen. Eisen- 
hower nie wyraził swojej zgody na wy- 
sunięcie jego kandydatury. 


na KAPELUSZ DAMSKI lub MĘSKI 


We marginesie 


»Rycerze« - spod jakiego znaku? 

Odbył się niedawno w Bostonie doroczny 
į zjazd organizacji tzw. „Rycerzy Kolumba" 
ganizacja ta, licząca ok. 700 tysiący członków. 
należy do awangardy ruchu faszystowskiego 
w Ameryce, odznacza się wyjątkową reak- 
cyjnością i obskurantyzmem. Pot osłoną gòr- 
nolotnych haseł „amerykanizmu”, „Rycerze Ko- 
Tumba" prowadzą szeroko rozgałęzioną prope 
gandę przeciwko demokracji i postępowi, na 
rzecz rasizmu i faszyzmu. 

Na zjeździe bostońskim piorunowano, oczy- 
wiście, ile wiezie pod adresem ZS.R.R i kra- 
jów demokracji ludowej. Popisał się tu w cha- 
raklerze mówcy zwłaszcza zastępca guberna- 
tora stanu Massachusets — Coolidge, który 
„wyjaśnił' zebranym, że wzrat cen w WS.A 
spowodowany został wywozem żywności, mA- 
szyn itp. do krajów Wschodniej Europy M). 
Biedne, nieszczęśliwe Stany Zjednoczone ogo- 
łocono po prostu ze wszystkiego | leraz miesz= 
kańcy tego kraju (wyjąwszy, oczywiście, ka- 
pitalistycznych businessmanów i elokwóntnych 
qubernatorów) cierpią głód. Jakież to proste 
i prawdziwe! 

© tendencjach, panujących wśród . Rycerzy 
Kolumba”, świadczy m.in. rezolucja zjazdu. 
wymierzona przeciwko siedmiu duchownym 
amerykańskim, którzy adwiedziń nie dawno 
Jugosławię i dali później świadectwa praw- 


FIE ORO SU TĘ PO Z WK UNO 


dzie, twierdząc, że — wbrew oszczerczym zmy- 
śleniom — nie ma w tym kraju nielolerancii 
i ucisku religijnego. 

Szanowni „Rycerze” nie oszczędzili zresztą 
słów gorącego „potępienia” również postępa- 
wym działaczom amerykańskim, jak Wallace, 
Taylor i inni, szezując przeciwko nim opinię 

Bardzo ciemna jest, doprawdy, gwiazda, 
przyświecająca tym osobliwym „Rycerząm” 
I przypomina „hackenkrenz” R. b. 

ir 


Wygrane 


w codziennym konkursie „Głosu” 


Wczoraj wieczorem w lokalu redakcji „Gło 
— Łódź, Piotrkowska 86, — roziosowana 
tata kolejna premia naszego konkursu Co= 
ennego z dnia 10. 10. 47. 
SUKIENKĘ WEŁNIANĄ 
wygrała ob. Stanisława Drzewiecka, zam. 
w Lodzi, Ruda Pabianicka, ul. Pomorska 
10, pracownica Zjednoczenia Przemysłu 
nego (dawn. Horak). 
Drzewiecka proszona jest o przy- 
bycie do red. „Głosu“, ul, Piotrkowska 
86, III p. w godzinach od 14 do 18. 
+ * . 
Czytelnicy zamiejscowi! Nie nadsyłajcie ku 
ponów w kopertach, Wystarczy nakleić kupon 
w formacie normalnej pocztów- 
czytelnie adres redakcji „Głosu 
a 86 i nakleić znaczek 


d 


W czwartą rocznicę bitwy pod Łenino 


uroczysta akademia w Teatrze Powszechnym TUR 


W przededniu historycznej | ców, padiy 


4-ej rocznicy ch pod Lenino w czasie wykony- | udziału wojsk polskich na najważniejszy 


bitwy I-ej dywizji im. Tadeusza Kościuszki | wania zadania bojowego. z frontów drugiej wojny światowej — na 
pod Lenino odbyła się ubiegłej soboty w 'Fea-| Szczegółowy referat o przebiegu I znacze- | froncie wschodnim. 
trze Powszechnym TUR uroczysta akademia, | niu bitwy pod Lenino wygłosił mjr. Wolanin.| Wielki był entuzjazm uczestników bitwy 


zorganizowana przez Tow. Przyjaciół Żełnie- 
Oficerską Szkołę Polityczno- Wychowaw- 
jl Wojewódzki TUR. Na wstępie 
licznie zebrana publiczność minutą milczenia 
ueżciła pamięć bohaterskich  Kościuszkow- 


Zobrazowawszy sytuację, jaka wytworzyła 
się po haniebnym wycofaniu wojsk polskich 
przez TANAR WY GŁ i, gdy decydowały 
losy świata i Polski, mówca podkreślił, iż bit- 
wa pod Lenino była zapoczątkowaniem 


Pogrzeb bohaterów 


WARSZAWA (PAP) — Dnia 12 b.m. 
w Warszawie odbyło się uroczyste złoże 


pod Lenino i następnych bitw — oświadcza 
mówca — gdyż walczyli blisko swojej ziemi 
każdy metr zdobytego terenu 
z ich do umęczonej przez okupanta 
Polski. W dalszym c'ągu swojego ciekawego 
referatu mjr. Wolanin opisał przebieć dal- 
szych walk Wojska Polskiego aż do całkowl- 
tego oswobodzenia kraju. 

Po części oficjalnej, zakończonej odegra- 
niem hymnu polskiego i radzieckiego, odbył 
się koncert w wykonaniu uczniów Oficer- 
skiej Szkoły Polityczno-Wychówawczej. Bar- 
dzo ciekawy był montaż p. t. „Historia Wój- 
ska Polskiego", oparty na twórczości okrśżu 
wojennego poetów Słonimskiego, Broriew= 
skiegę, Ważyka, Szenwalda i innych. 


dnia 21 sierpnia 1944 r, przy wy- 
konywaniu zadania bojowego oficerów 
! dywizji im. T. Kościuszki mjr. Lysa- 
kowskiego į poety kościuszkowca kpt. 
Szenwalda. 


do grobu na wojskowym cmeniar: 
bohatersko połe- 


nie 
na Powązkach zwłok 


cież nawel nie wiemy, o co wal 


my i po co nadstawiamy swoje głowy. 

Wie jednak, że nast -i moment, kie- 
dy bedziemy działać. Cała bieda polega 
na tym. że, nim do tego dojdzie wiele lu- 


dzi żainie. 
W 


Z iem pokiwał glo- 


oll 


” powątpiew 


wą. Quell- zrozumiał Manna. W jego 
słowach znalazł wszystko, czego szukał, 
ae w samotności nad tym. co 
dzieje wokoło niego. fmponowała mu ja- 
sno ść myśli Manna, siła, która było prze- 
każde jezo siowo-Nągle przy- 
pomniał sobie, że ma by chwile w 
abie. Musiał się pożegnać. Wstając od 
stołu zwrócił się do Manna: 
ij iść. Czekają na mnie. 
Towa 


z powrotem do es- 
uy sie jes 3 


azen 


na pociag. Byli to pułkownik, 
jorów i młody kapitan. Eleganckie mun: 
dury Iśniły w słońcu. Były nowiuteńkie 
i starannie uszyte, Oficerowie prowadzi. 
li między soba rozmowę, nacechowana 

zórnolotną etykietą, przyjeta w, gronie 
oficerów brytyjskich. Quell odrazu wy- 
czuł w stosunku do nich tę sama poga 
„diwa antypatię, jaka zrodziła się w nim 
| w Kairze, gdy oglądał w sztabie ponon 
ne typy. Nagle usłyszał g 


dość zniszczony. Cień pogardy i ironii 
prześlizgnął sie w oczach maiora. Quell 
wyczuł tę pogardę w stosunku do siebie. 
Lecz nagle major zobaczył wyblakłe 
eczki odznaczeń na kurtce Quella. 
ł się jawnie, Zapytał lotnika: 

— Pan powraca ua front? 
Quel nie odpowiedzial. Nagle usłyszał 
głos, radośnie wykrzykujący: 
— Ohla! Inglizi! To pan? 


trzech ma 


Fa 


głosy, mówią To krzyczał j z żoni 
jeden z żołnierzy grec- 
| po grecku. Zobaczył kilkudziesięcia SAD: ch, radośnie wymacłując rękoma w 
kich żołnierzy, niechiuinych i brudnych. kierunku Quejla. 


Był brudny i obdarty 


r r ubranych w zniszczone mundury, Praw-| jak w cy ji j i iuż 

rE sm — aio ania a ja ego towa ze, Biegi iuż 

a b NA M z jhe | Hopo coo byli to nieliczni greccy żołnie | do Quella a i, 
mell wyszędł cały mod wrażeniem tórym udało się zbiec z . PT A 

słów Manna. Ma rację! Aby tylko dożyć Aea AE To ja! — krzyczał. — Pamięta pan? 


nieogolone, zmęc 


one twarze spodobały 


A r ziąć — Georgios! — nagle przypomniał so- 
do we omen i gie ie 2 zak WIE i się DR - Grecy z SEEN 5-| bie Quell, To był Grek z Australii, które- 
go dokładnie, nie wiedział jakie fomy | grzali eleganckie sylwetki brytyjskich o- |go poznał ngis w Larissie w kawiarni 
16 vrzyBiarsa: Boć żuł jady: s do. | O rów. Jeden z majorów, wstawiając| Jak sie pan miewa? 

Abd s E. Oo monokl w oko, wycedził przez zeby z po Prz 


ścisnęli sobie rece. 
a Dobrze — odpowied 
$ hem Georgi 


żyć tej chwili. 
Quellowi nfe udało się spotkać z Man- 
nem w piątek. Niespodziewanie otrzymał 


gardą: 
— Zawszona hołota.. . 


ał z radosnym 
—.lestegi teraz w 


— Kto to? — zapytał pułkownik. greckiej armii, Wstapiłem do niej. gdy 
skierowanie dò jednej z eskadr lotn Gr albo coś w tym rod Niemcy napadli na nas. Jedziemy wal- 
działających na terenie pustyni. Mu ydpowiedział ten sam major. — F czyć dalej. 7 
natychmiast udać się do Aleksandrii. Wy! peria i hołota Quell, uśmiechał sie, słuchając słów Ge. 

żdżał z ciężkim sercem, bo tesknił o-| — Gdzież są ich oficerowie? — ciag- orziosa. Nagle zbliżył sie jeden z ofice- 
gromnie za Hel nat dalej pułkownik. — Przypominają rów brytyjskich. Zanytał Greka: 
dzy nimi s awała a raza. J rac: szczep dzikusów, niż wojsko. 1 — Co,wy tu robicie? 
nocześnie nadal tkwiły mu w duszy pełne 3 J 


— Oficerów majty naszych — rzekł ma- _ Georgios nie odrazu 


zrozutniał 


mocy sława Ma o w 


jor. chodzi. Odwrócił sie do Anglika i patrzył 
Na wę, złowej stacji | w DORIGA Aleksan Anglicy Ł4 niepohamowana poz arda pa- na niego. > E 
drii mi przesiad 8, Ji na Greków. Wtem. jeden z nic” .—- Natychmiast id 
1% na- peronie Ę zwrócił uwage na Quella. Lotnik wy st.peron przezuzc 
e SDACEJT G dał metesBeńlnie. Mundur miat stur basrzy, 


Kror.ka m. Kutna 


Komu winszujemy 
Wioręk, 14 październiak 1947 r. 
D; Kaliksta Pap. 
e es 
Kina 
Kinó POLONIA: Dziś kino nieczynne 
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YYYEWWAYYYA YYYY YYYY AYKY AZP PY RETYY YAROO WYZN Hr 


-14 tys. zak 


pracuje 


W Lodzi i województwie nnych 
jest 13.602 zakłady rzemieślnicze wezel- 
kiego rodzaju. zatrudniające ogólem — 
posa właścicielami i ezłonkami ich wo- 
dän — 36.342 osoby, w tym w Łodzi 
5.026 warszłatów zatrudniających 
17,248 sil najemnych. Jest te zaledwie 
4 próe. przedwojennej Fczby zakładów 
szemieślniczyek w okręgu łódzkim, 

Łączna wartość produkeji wszystkich 
osta w ciągu 
8.307 milionów zł W e'ągu ośmiu mie- 
cigey hr. obrót zakładów  rzemieślni- 
szych wykazuje dalszy wzrost i do koń- 
sa roli przekroczy niewątpliwie sumę 
16 miliardów złotych. Mechanizacja 
warsztątów rzemieślniczych jest znacz- 
nie wyższa w Lodai aniżeli na prowin- 
gji. 

W mmaeti planu trzyletniego prz 
dijE sie do jei 1949 r. 4 k 

warsztatów  rzemieślni 
38767, a liezpy zatrudnionych do 72.500 
osób. 


H PWK 
Podziękowanie 
Wszystkim tym, którzy brak 
w pogrzebie matki naszej 
ëp Julianny Petrynowskiej 
atideda najserdeczniejsze podziękowa- 


nta k 
stroskana rodzima 
ZRYW HINUN ABAAA SB KAA ENN 9VAPIAAINLIATO TTIE 


-- Ogłoszenia drobne-- 


TOMCZAK Władysław 2.1.19 Krośnie 
wiee, Rynek 10 unieważnia karte rejest- 
racyjną wydaną RRW — Kutno. 


KUPIE motocyk! setkę w dobrym stanie. 
lslaszać się do redakcji „Głosu Kutnow- 
lego" Wuino, Sienkiewieza £ 


udział 


jydowca: Woj. Komiist PF 
Piot ni sa 


Fto ogłoszeń: 


"R 


EEE 
8 tal. 
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Wstanowienie w bpeu br. instytucji 
pełnomocników dla spraw padatku grun- 
towego okazalo isę posimięciem wysoce 
liwym. Dzięi ich działaniu tempo | Wpłaty dokonane w czasie od I lipca do 
wpłat zarówno zaległych jak i bieżących || pażdziernika sięgają cyfry 540 milio- 
należności podatku gruntowego poważ- |nów 19! tysięcy złotych, Z czyć na~ 
nie wzrosło. W ezasie trzech ubiegłych |leży, że suma ściągnięta w ciągu trzech 
wniesięcy wpłynęła do kas skarbowych | miesięcy jest wyższa od wpłat, jakie z 
na poczet zaległego podatku gruntowe- 
go w wojew. łódzkim suma 105 milio- 
nów 682 tys, zł. Zaległości z tytułu te- 
go podatku nie stanowią już w tej chwili 
w woj. łódzkim zbyt wielkich pozycji. 
spłacone bowiem zostały już w pro 


Orkiestra Namysłowskiego 


zachwyciła mieszkańców Kutna 
W dniu 8 hm., odbyl się w Kutnie, kon- 
cert słynnego zespołu orkiestrowego Sta 


ch. 
podatku gruntowego na rok 1947 wpia- 
cone zostały 


Zaliczki gotówkowe na px 


już w wysokości 74.4 proc. 


tytułu podatku gruntowego wpłynęły do 
kas państwowych w okresie I-go półrocza 
r.b. © ile dokonywane wpłaty gotówko- 
we na poczet podatku gruntowego prze- 
biegają pomyślnie, nie można tego po 
edzieć o wpłatach na rzecz tego pada 


Słuchacze nagrodzili wykonawców oraz 


dyrygenta rzęsistymi oklaskami 


nisiawa Namysłowskiegw. 


Wydawanie kart 


żywnościowych 
Zarząd Mie 


Zespół ten dobrze jest znany naszemu 
połeczeństwu ze swoich występów przed 


ki w Kuinie podaje do 
że wydawanie kart zaopa 
trzenia na miesiąc listopad. odbywać się 
będzie w następujących terminach: 
Od 12 października do 24 październi 
karty wymienne. 
Od 26 października do 1 listopada 
karty żywnościowe. 
Kto nie dostosuje się,do px danych ter 
minów, traci prawo do trzymania kart 
zaopairzenia. 


mikrofonem Polskiego Radia, gdzie nie 


wiadomości, 


jednokrotnie popisywał się utworami z 
dziedziny muzyki ludowej. 

programu była 
ludowej 


Większa część 


poświęcona muzyce ka 
oraz najbardziej popularnym melodiom, 


dostępnym i zrozumialym dla szerokich 


polskiej 


rzesz. Wykonanie siało na bardzo wyso. 
kim poziomie pod każdym wzgledem 


TE 


mnnn 


ładów rzemieślniczych 


w Łodzi i województwie 


Na terenie m 
działało 158 cechów 


i pończoszników 
i wędli- 


tkaczy 
ch rzeżników 


Łodzi I województwa 
rzemi 


oraz 24 wojewódzkie związki cechów skupiający 342 członków. Naj 
rzemieślniczych. jwiększymi cechami zą licz ów w powiatach 
są w Lodzi: cech krawców i bieliżniarzy. > jizzek cechów rze- 

jpiający w swych szeregach 987 | mieślnicz w Piotrkowie Tryb. — 


łonkó i cholewkarzy | 1.168 warsztatów 


cech szewców 


Głory czuteł nńków 
Pomysłowa tuczarnia drobiu 


ałe... w nieodpowiednim miejscu 
©b. Redakto: mać w ustawicznym fetorze i w strumie 
My, mies cy Ulicy Krasińskiego. |niach gnoju. które wylewają się z pod- 
camy się z gorącą prośbą opubliko- | wórza posesji Nr. 1. Ponadto nieustanny 
ia naszego listu na lamach „Glosu | hałas we dnie j w nie pozwala 
Kułnowskiego". Chodzi o to. że na na- |spać ludziom strudzonym całodzienną 
szej ulicy w domu pod numerem I spól- | pracą. 
dzielnia „Wspólna Praca" założyła tu- Inferweniowaliśmy 
czarnię drobiu, gdzie m „ lysiące Waals” Sasftarntn 
atuk ptactwa. Doceniając w pelni zna- g 
czenie tej placówki gospodarczej, nie mo 
żemy jednak zrozumieć, dlaczego tu- 


nocy, 


już kilkakrotnie 
Zarządu Miej 
ano nam pomóc, lak 
rezultatu. Może 


ści sie 


w 
sk 


doląd jednak nie widać 


gdzie obiec 


iego, 


czarnia nie mogłaby sie mie gdzieś | ten apel dotrze. gdzie należy i spowo 
bardziej na _ uboczu, nie zaś w samym | duje przeniesienie tuczarni drobiu w od- 
centrum miasta. Nam, mieszkańcom są- | POW edniejsze mi 


Mieszkańcy ulicy Krasińskiego 


siednich domów. trudno jest już wytrzy- 


Przygody 
Jasia 


Wiercipięty 


TO 
Gdy referat trwa 
pięć godzin 


Szanowni oby watel Śp ą dranie! 


Piotrkowska 86 |ełełony: Redaktor 
Graf. Sp. Wyo. „Łódzki intękt 


Konto PRO VH — 1905. Zol 


zł 84, Boles 
zm. róż: TAE wa pae 


Niaczeiey 216-14. Salrstoriat 25421. 
erar Redakcja ammso 


Blisko miliard złotych 


wpłynęło już z terenu województwa na podatek gruntowy 


ku dokonywanych w 


ziarnie. Prelimino: 
wane dostawy zboża w woj łódzkim z 
alu tego podaiku zamknąć się m 
cyfrą 42 t 73 ton. O tym. jak dalec 
nap ne już dostawy odbie i 


cyfry oslalecznej, świadczy 
punktach zsypu w 


wało się załedwie 


początku bm 
20 tan ziarna dos 
podatku 
tempo z 


czonego na poczet 
ze 


gruntowego. 
awania ziat 


Przewiduje się. 


na przez rolników da lej pory tak opi 
sząłe wobec ukończenia rohół sezane 
wych na wsi. 1 powinna w lej chwili 
poważnemu nasileniu. Oprarowanv plan 
dostaw ziarna przewiduje, że w pierw- 
szej dekadzie pazdzierr powera być 
dos one na~ punkty vnu w woj 
łódzkim. 4 tysiące ton a: a W dru 
j dekadzie — 8 tvsięcv ton, w frzecie 


dekadzie 17 tysiecy ton 


Ażeby akcja ściagania wpłał zarów- 


no w gotówce jak w ziarnie na poczel 


podatku gruntowcan przek :qala szyb) 
i dała jak najlepsze tezulłatv, czynniki 
powolane do kierowania nia wprowadzi 
y a dzialaniem propagandowym i u 
swiadamiajacym moment dopingu w for 
mie wyścigu. Przedm otom“ te 

gu stały t- in 
ściągniełe beda istniejące należności 
wysokość wpłat w przewidzianym u 


W 
rywalizować będą między soba waj. lodz 


wą termine dokonana wyścigu tym 


kie z woj. śląskim i wrocławskim, poza 
iym poszczególne powiaiy naszego Wo- 
jewództwa walczyć beda w lei al | 


palme pierwszeństwą między 
tej chwili przodującymi w nasza 
wództwie w realizowaniu wpłat na pò- 
datek gruntowy 54 powiaty: Rawa Ma- 
zowiecka, piotrkowski t rniewie 


woje- 


Wyzwanie do 


wyścigu: padła niedawno. 
nie jest też wykluczone, że stanie się 
ano dopingiem dla innvch dotvchczas 
słabymi rezultatami przy ściąganiu po- 
dątku gruntowego odznac ych się 


powiatów. Niez jie ad wszelkich mo- 
mentów propagandowych. jakie 
użyte la przyspieszenia akcií 
wpłat na rzecz podatku grunto 
nicy na 7 województwa 

własnym dobrze zrozumianym in 
vspieszyć obowiązujące wpłaty 
em. Termin ostateczny sie zbliża I 
jedynie poprzez stopniową dostawe ziar 
na da się uniknać 
plikaci W 


ostatnim moment może każdemu podani 


kowi dostarczyć 


zostały 


win 


niepotrzebnych 


iakie o tvh 
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ramach uro: 


kalne. 


stości odbyty 


się pop! ï 


na któ wyróżniły się chór 1 


saly 
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£o robić? 


OZ 
i f „SF tekście: oł [M0 mn, zł ©. 106-200 ram. i ED, powętzj si 70, 
| c 5 


ii 0 © wera. 


ZOB * R 


pansar 


Str. 4 


G 


OS 


Nr, 282 


ze sportu 


Z.S.R.R.-POLSKA 10:6 


Punkty dla Poiski zdobywają: Bazarnik, Antkiewicz i Szymura 
(Od specjainego wysłann ka „Głosu iobotniczegu**) 


Rozegrany wczoraj w Warszawie na Sta- 
dlionie Wojska Polskiego zierwszy mecz mię- 
dzypaństwowy v boksie ZSRR—Polska za- 
kończył się zasłużonym zwycięstwem Związ- 
ku Radzieckiego 10 : 6. 

Punkty dla Polski zdobyli: Bazarnik, Ant- 
kiowicz i Szymura. 

W ringu sędziowali na zmianę pp. Stepa- 
now (ZSRR) i Zapłatka (Polska). 

Na punkty: Bułaczew (ZSRR), Kobza ;Cze- 
chosłowacja) 1 Pasturczak (Polska). 

Widzów około 35 tysięcy. 

s. o 

Na dwie godziny przed rozpoczęciem meczu 
ZSRR—Polska w boksie, Stadion Wojska 
Polskiego w Warszawie wypełniony już był 
wielotysięczną publicznością  przybyłą do 
Stolicy z najdalszych krańców Rzeczypospo- 
litej. 

Nieprzejrzane tłumy zaległy już miejsca 
stojące naprzeciwko trybuny głównej „sie- 
dzącej”, nieprzejrzane tłumy podążały jesz- 
cze wszelkimi arteriami wiodącymi na sta- 
dion. Jedynym tematem rozmów były prze- 
widywania i horoskopy na temat meczu, od 
którego dzieliły już tylko.. godziny. Nazwi- 
ska; Grzywocza, Kolczyńskiego, Szymury, ja- 
ko tych, zdawałoby się, najpewniejszych, nie 
schodziły z ust. 

Typowano najróżnorodniejsze wyniki, od 
16:0 dla gości do remisu 8:8 włącznie, n'kt 
jednak nie ośmielił się stawiać na naszych 
chłopców. Turniej państw słowiańskich w 
Pradze wszyscy mieli jeszcze zbyt świeżo w 
pamięci, a takie nazwisk) jak- Greiner, 
Szczerbakow czy Koroliew zbyt głośno były 
okrzyczane przez całą prasę sportową, aby 
z góry nie przysądzić tych sześciu punktów 
na korzyść gości. W pozostałych pięciu wa= 
gach też nie mieliśmy niestety stuprocento- 
wych faworytów. 

Łudzono się jednak, chociaż bez podstaw, 
ot tak przez patriotyzm lokalny, że potrzeb- 
ne punkty wywalczy Kolczyński (Warsza- 
wiacy widzą wciąż w „Kolce“ tego pięściarza, 
który rozsławił szeroko po świecie siłę pol- 
skiej pięści I nie mogą się pogodzić z tym, że 
obecny Kolczyński ustępuje już swym młod- 
szym kolegom pod względem kondycji fizycz- 
nej i że dziś na niego niestety liczyć nie moż- 
na nawet w meczach międzypaństwowych, w 
których dotychczas nie poniósł jeszcze żad- 
POR 


Życie Aksamitne | 


25. Człowiek wyjdzie nn spacerek, 
Już transakcji cały szereg. 


m. Potem bar f czarna kawka, 
4 „pokerek”. amhasg 


Reprezentacja ZSRR. Pierwszy od prawej mistrz wsze hwag Związku 


nej porażki), stawiano na G-zywocza, Bazar- 
nika i oczywiście Szymurę. To by wystar- 
czyło do zdobycia upragnionych 8 punktów 
i wywalczenia zaszczytnego wyn*ku remiso- 
wego, o którym wszyscy marzyli.. Niestety 
rachuby zawiodły, Kolczyński walkę prze- 
grał, Grzywocz również, nie zawiedli tylko 
Bazarnik i Szymura i niespodziankę zgotował 
Antkiewicz. 
PIĘĆ MINUT PRZE) DWUNASTĄ 

Pięć minut przed godziną 12-fą na stadio- 
nie panował już doskonały porządek. Wszy- 
scy siedzieli na swych miejscach i z niecizr- 
pliwością oczekiwali na ukazanie się gości. 
Gdy przez m-gafon odezwał się głos sprake- 
ra oznajmiający wyjście bokserów radziec- 
kich na stadion, morze głów wzóciło się w 
stronę szatni. 

Po chwili zaczerwienił się sztandar, za któ- 
rym postępowała ósemka Związku Radziec- 
kiego z zaciekawieniem wyczekiwana przez 
publiczność. Ośmiu rosłych,  barczystych 
chłopców w grapatowych dresach z czerwo- 
nymi literami CCCP na piersiach prowadzi 
kierownik ekipy p. Swiridow. Po chwili go= 
ście ustawiają się w ringu obok sztandaru. 
Trzaskają obiektywy fotoreporterów, którzy 
jak rój pszczół obsiedli ring. Na raz zrywa 
się burza oklasków. To Warszawa wita re- 
prezentację Polski. Drużynę pí ską efektow- 
nie prezentującą się w białych dresach z bia- 
łymi orłami na czerwonych tarczach na pier- 
siach prowadzi Feliks Sztam, sekundant na- 
szych pięściarzy. Następują powitania. Go- 
wita  przedstawicie: Towarzy- 

żni Polsko-Radzieckiej, następnie 
przedstawiciel PZB, p. Bielewicz. W krótkich, 
nacechowanych wielką serdecznością sło- 
wach, odpowiada kierownic ekipy. radz'ec- 
kiej, p. Swiridow. Orkiestra gra hymny pań- 
stwowe i za chwilę ring jest wolny. 


RING WOLNY! 

W rogach sekundanci nakładają rękawice 
Sagałowiczowi (ZSRR) i Grzywoczowi — re- 
prezentantom wagi muszej. W rirku ukazuje 
się biała sylwetka sędziego Stepanowa. Gong 
dźwięczy krótko, jakby nieśmiało... 

Obaj zawodnicy wpadają w klincz. Sagało- 
wicz pierwszy się z niego uwalnia i od razu 
naciera energicznie, Co chwilę zaskakuje 
Grzywocza szybkimi doskokami i szachuje 
go lewym sierpem, który później okazał się 
jednym z najniebezpieczniejszych uderzeń 
pięściarzy radzieckich. Grzywor musi ogra- 
niczyć się do defensywy, w której ratuje się 
unikami, 

W drugim starciu lewy sierp Sagałowicza 
staje się co raz bardziej niebezpieczny, Po 
jednym z nich ślązak wydaje s'ę być zamro- 
czony. Korzysta z tego Sagałowicz i wzmac- 
nia jeszcze tempo natarcia. Zawodnik ra- 
dziecki walczy jednak niezupełnie czysto idąc 
często głową do przodu. 

W trzecim starciu Grzywocz opada wyraż- 
nie z sił. Ślązak ratuje się przytrzymywan'em 
swego przeciwnika, ale nie chroni go to przed 
lawiną ciosów, którymi zasypuje go Sagału- 
wicz. Kontry Grzywocza są krótkie i nie do- 
chodzą celu. W rezultacie walkę wyraźnie 
rozstrzyga na swoją korzyść Sagałowicz, 
zdobywając prowadzenie 2:0 dla ZSRR. 


BAZARNIK WYRÓWNUJE 

W ringu stają przedstawiciele wagi kogu- 
ciej Abdiejew (ZSRR) i Bazarnik (Poiska). 
Miejsce p. Stepanowa zajmuje dyr. Zapłatka, 

Bazarnik rozpoczyna walkę bardzo szczę- 
śliwie, Kilka szybko wyprowadzonych cio- 
sów dosięga Abdiejewa. Po jednej z lewych 
prostych Abdiejew dotyka nawet ręką de- 
sek ringu. Bazarnik doskonale kontruje: 
Widownia ryczy z zachwytu i dopinguje 
Ślązaka, który walczy koncertowo, popisując 
się doskonałymi unikami i doskonałym re- 
fleksem, oraz wyczuciem dystansu. 

W drugim starciu -Abdiejew dąży do 
zwarć, ale Ślązak potrafi go umiejętnie sto- 
pować i umiejętnie z nich wyjść. W ferworze 
walki obaj zawodnicy rozcinają sobie łuki 
brwiowe. Najpierw krwawi Bazarnik, a póź 
niej cienka struga krwi spływa po policz- 
ku Abdiejewa, który tak jak Sagałowicz 
idzie często naprzód głową. 

W trzecim starciu s'erpy Abdiejewa tracą 
już swą celność, chociaż kilka z nich trafa 
jeszcze Ślązaka. Bazarnik jednrk każdy cios 
wspaniale kontruje. Doskonale wychodzą mu 
proste w żołądek, które wyraźnie odczuwa 
Abdiejew pod koniec *ej rundy. 
Zwycięstwo Bazarn'ka zupełnie zresztą pre- 
konywujące, publiczność nagradza wiązanką 
pięknych kwiatów. 


POLSKA PROWADZI 4:2 

Prowadzenie dla Polski 1:2 zdobył Ant- 
kiewicz, który -7 wadze piórkowej spotkał 
się z Kniaziew'em (ZSRR). 

„Taniec wojenny” zaczął się od razu po 
gongu. Antkiewicz rzuca się na swego prze- 
ciwnika jak burza. Zasypuje go gradem sil 
nych, krótkich ciosów i goni po ringu. Pu- 
bliczność szaleje z uciechy i żywo dopinguje 
naszego marynarza. Runda kończy się zwy- 
cięstwem Polaka. 

W drugim sta”ciu Antkiewi jest słabszy. 
Nie wychodzą mu tak dokładn” ciosy. Knia- 
ziew kilkakrotnie dostaje Polaka na swój le- 
wy sierp, który go wyraźnie osłabła. 

W trzecim starciu Antkiewicz  finiszuje. 

Bije jednak nieco za szeroko. Pod koniec jej 
jednak ciosy Polaka stają się znów bardziej 
precyzyjne. Kilkakrotnie przypiera d- lin 
Kniaziewa, ale nie potrafi tego wykor ystać. 
Końcówkę Antkiewicz ma doskonałą i to 
przesądza w dużej mierze o jego zwyc'ę- 
stwie. 


POPISOWY BOKS GREJNERA 

Doskonały boks zademonstrował we-oraj 
najlepszy technik gości Grejner w walce z 
Rademacherem (Polska) w wadze lekkiej. 
Grejner przypominał spokojem i opanowa- 
niem Tormę. Jest to skończony technik o sil- 
nym i szybkim ciosie, który potrafi zdemolo- 
wać najbardziej odpornego zawodnika. 

Od razu inicjatywę ujął y swe ręce Grej- 
ner, Pierwsze jelnak ciosy Rademacher wy- 
łapuje na zasłonę, ¿ później przytomnie bar- 
dzo kontruje. Walka przez cały czas prowa- 
dzona jest na wysokim poziomie. „3 

W drugim starciu uwidacznia się przewaga 
Grejnera co raz wyraźniej. Grejner idzie 
wciąż do przodu i trafia co raz częściej i co 
raz soczyściej. W trzecim starciu Grejner już 
całkowicie panuje w ringu. Zasypuje Rade- 


Nowy rok akademicki rozpoczety 


W niedzielę w sali kina „Polonia“ odbyła 
się uroczysta inauguracja Nowego Roku 
Akademickiego, którą zaszczycili swą obec- 
nością rektorzy wyższych uczelni w Łodzi 
oraz przedstawic'ele władz miejskich z pre- 
zydeniem Stawińskim i prezesem Andrzeja- 
kiem na czele. 

Ze strony władz uniwersyteckich wygłosił 
przemówienie Rektor Kotarbiński, podkre- 
ślając wagę współpracy, jaka powinna cecho- 
wać społeczeństwo studenckie oraz oświad- 
czając, że Uniwersytet Łódzki otrzymał z 
Wojewódzkiej Rady Narodowej w Szczecinie 
modziękowanie dla młodzieży akademickiej 


naszego miasta, która podczas pobytu na Po- 
morzu Zachodnim skompletowała  ośmioty- 
sięczną bibliotekę i z wytężeniem sił i ener- 
gii prowadziła akcję szerzenia oświaty. 

Prezydent Stawiński imieniem władz miej- 
skich mówił o obecnych trudnościach f'nan- 
sowych, które, niestety, nie pozwalają na 
większą jeszcze pomoc studentom, zwracając 
się jednocześnie z apelem do młodzieży o zro- 
zumienie tej sytuacji. 

Część artystyczna w wykonaniu studentów 
i absolwentów Wyższej Szkoły Muzyczne 
i Teatralnej zakończyła uroczystość, 


Radzieckiego Koroliew 


machera seriami krótkich ełosów 1 robi wra” 
żenie, jakby nie wałczył, lecz sparrował z 
młodszym, dobrze znanym, kolegą klubo- 
wym. 

Wysokie zwycięstwo Grejnera, a przede 
piękną i czystą jego walkę pu- 
bliczność nagradza długotrwałymi oklaskami. 


SZCZERBAKCW ZWYCIĘŻA, ALE CHYCH= 
ŁA SPISAŁ SIĘ DOBRZE 

Zwycięzca z Pragi Olejnika Szczerbakow 
(ZSRR) spotkał się wczoraj w wadze półś.ed- 
niej z Chychłą. 

Szczerbakow jest pięściarzem niezwykle 
silnym fizycznie (jak zresztą wszyscy jego 
koledzy), ale nie posiada dobrej zasłony. 
Chychła w pierwszym starciu bardzo ładnie 
się „odgryza” i kilkakrotnie łapie Szczerbako- 
wa na silne i celne kontry z prawej, Pod ko- 
niec rundy sam się jednak nadziewa na k'l- 
ka sierpów Rosjanina. 

W drugim starciu Chychła walczy nad- 
spodziewanie. Wychodzą mu doskonale uni- 


ki i kontry. 

W trzecim starciu Polak opada z sił, Szczer- 
bakow prze do przodu jak czołg i zasypuje 
Polaka: krótkimi ciosami. Pod koniec rundy 
Chychła słania się już na nogach i pomimo 
doskonałej postawy przegrywa na punkty. 


KOLCZYŃSKI ZAWIÓDŁ 

Kolczyński zawiódł wczoraj swych zwolen= 
ników z kretesem. W walce z Ogurienkowem 
w wadze średniej wypadł blado, o wiele go- 
rzej niż z Tormą. 

Początek walki nale'ał do Polaka. Jeden a 
ciosów „Kolki* dosięga w podbródek Ogu- 
rienkowa i czyn' na nim wyrażne wrażenie, 
„Kolka“ jednak szybko puchnie. Pod koniec 
starcia Ogurienkow przejmuje inicjatywę, 
idzie do zwarcia i demoluje w nich Kolczyń- 
skiego. 

W drugim starciu przewaga Ogurienkowa 
staje się jeszcze bardziej widoczna. Przypie- 
ra on Kolczyńskiego kilkakrotnie do lin i wy- 
gywa wszystkie zwarcia. 

Taki sam obraz walki mamy na początku 
trzeciego starcia. Pod koniec rundy Kolczyń- 
ski zrywa się jeszcze do ataku, ale goni już 
ostatkiem sił i w rezultacie przegrywa bez- 
apelacyjnie na punkty, grzebiąc wszelkie na- 
dzieje na wynik remisowy n.eczu. 


DRUGA MŁODOŚĆ SZYMURY 

W przeciwieńsiwie do Kolczyńskiego, do- 
skonale wypadł Szymura w walce ze Stepa- 
nowem (ZSRR) w wadze półciężkiej. 

Poznaniak był jedynym Polakiem, który 
przewyższał pod względem fizycznym swego 
pizeciwnika, Ponadto Szymura miał swój 
dzień. 

Przez pierwszą rundę bił częściej i celniej. 
W drugim sterci: to samo. 

W trzecim starciu Stepanow kładł się już 
na poznaniaka, który zasypywał go swymi 
dyszlami. 

Po ogłoszeniu zwycięstwa Szymury, pū- 
bliezność zniosła go na ramionach do szatni. 


ZABAWA KOTA Z MYSZKĄ 

Zabawą kota z myszą hyła walka w wadze 
ciężkiej Koroliewa (ZSRR) z- Niewadziłem. 
Łodzianin nie miał w tej wales żadnych 
szans. Keroliew nie ma dzisiaj równego 
przeciwnika w całej Eu.opie. Rozporządza 
on krótkim, bardzo szybko wyprowadzanym 
ciosem o niebywałej sile, którym zmaltreto= 
wał wp-ost Niewadziła. 

W pierwszym starciu Niewadził był trzy- 
krotnie na deslach. Pierwszy raz na kola- 
nach, drugi raz odpoczywał lo ^, a za trzecim 
razem przed wyliczen'em uratował go gong. 

Na początku drugiego starcia po niewidocz- 
nym zupełnie ciosie Ro.janina Niewadziła 
nieprzytomnego zanięsiono do rogu. 

Taka była historia pierwszej walki Niewaè 
dziła w reprezentacji Polski, Trudno, prze- 
ciwnik był nie, dla niego, 

zZ. K, 


